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SPOŁECZNE I EKONOMICZNE FUNKCJE „CENY SPRAWIEDLIWEJ" 
NA ARTYKUŁY ROLNE W NIEMCZECH HITLEROWSKICH

P o lity k a  cen ro ln y c h  w  N iem czech h itle ro w s k ic h  b y ła  ca łkow ic ie  podpo­
rządkow ana celom m ilita ry z a c ji k ra ju . P o lity k a  ta  ko rzys ta ła  z doświadczeń 
n a b y tych  w  ty m  zakresie w  la tach  I  w o jn y  św ia to w e j, pow o jenne j in f la c ji  
oraz k ryzysu  1929— 1932.

' Spośród zarządzeń i  us taw  z czasów I  w o jn y  św ia tow e j w  spraw ie  re gu lo ­
w a n ia  cen a r ty k u łó w  ry n k o w y c h  na jliczn ie jsze  b y ły  te, k tó re  d o tyczy ły  p ro ­
d u k tó w  ro ln ych . D la  p o l ity k i dek re tow an ia  cen zasadnicze znaczenie m ia ło  
obw ieszczenie z 23 V I I  1915 r., p rzec iw  n a ćm ie rn ym  podw yżkom  cen, usank­
c jonow ane następnie  zarządzeniem  z dn. 8 V  1918 r. Zarządzenie to  zostało 
re a k tyw o w a n e  13 V I I  1923 r. \  zaś państw ow ą ko n tro lę  cen w znow iono 
w  1. 1929— 1933. G ru d n io w ą  ustaw ą z 1931 r., uzupe łn ioną 15 IV  1932 r., 
w  spraw ie  o ch rony  in te resów  konsum entów  przed n ieuzasadn ionym i podw yż­
kam i cen, pow ołano u rząd  kom isarza do nadzorow an ia  ru ch u  c e n 2. Z na ­
m ienne, że uchw a len ie  te j u s ta w y  uzasadniano potrzebą zachow ania „p o ko ju  
w ew nę trznego” 3. F u n kc ję  kom isarza  do nadzorow ania ru ch u  cen p rze ją ł 
pod kon iec 1932 r. m in is te r do spraw  gospodarki.

Po ob jęc iu  w ła d zy  przez na rodow ych  soc ja lis tów  w zm ocn iono  i pogłębiono 
system  k o n tro li  cen. U staw ą z dn. 15 V I I  1933 r. rozdzie lono daw ne kom pe­
tenc je  kom isarza  do sp raw  cen m iędzy m in is tra  gospodark i i  m in is tra  w y ż y ­
w ie n ia  4. Jednakże ju ż  w  1934 r. p rzyw rócono  urząd  kom isarza  do sp raw  cen, 
a w  1935 r. jego  kom petenc je  ponow n ie  p rze ję ły  poszczególne m in is te rs tw a . 
C eny a r ty k u łó w  ro ln y c h  u s ta la ł odtąd m in is te r ro ln ic tw a  i w yżyw ie n ia , a jego 
organem  w ykonaw czym  b y ł tzw . R eichsridhrstand5. U staw a upow ażn ia ła  
m in is tra  do re g u lo w a n ia  cen na ry n k u  ro ln y m  zawsze, k ie d y  „b y ło  to ko ­
nieczne z ra c ji ogó lnych  potrzeb gospodarczych i  ogólnego dob ra ” . Ustaw a 
w y ja ś n ia ła  też, że chodzi o stw orzen ie  w a ru n kó w  d la  um ocn ien ia  stanu 
ch łopsk iego  oraz o uczyn ien ie  z ro ln ic tw a  trw a łe j bazy zaopa trzen iow e j lu d ­
ności i  p rzem ysłu . , '

Celem p o l ity k i cen do 1935 r. b y ła  ochrona in te resów  producenta. Is t ­
n ie jące  w ówczas pew ne n a d w yżk i a r ty k u łó w  ro ln y c h  n ie  p o w in n y  b y ły  za-

1 W o h l h a u p t - R e n t r o p - B e r t e l s m a n n ,  Die gesamten P re isb ildungs-  
vo rs c h rifte n .  Z w eite  A uflage , M iinchen  u n d  B erlin  1943, s. 1/1. o ra z  „R eichsge- 
s e tz b ls t t” (dalej cyt. —  „RGB1”) 1923 I , s. 700.

a „R G 31” 1931 I ,  s. 717 . 1932 I, s. 700.
3 „RGB1” 1931 I ,  s. 702, część I, a k a p it 2.
4 „RGB1” 193,3, I, s. 490. 5 „RGB1” 1933 I, s. 626.
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ham ow ać p ro d u k c ji ro ln e j, p rz y n a jm n ie j na tych  odcinkach, k tó re  posiada ły 
zasadnicze znaczenie d la  sam ow ystarcza lności w y ż y w ie n io w e j.

Po u ch w a len iu  w  1936 r. nowego p la n u  cztero le tn iego  z m ie n iły  się cele 
i  zadania p o lity k i cen ro ln ych . S ta b iliza c ja  cen służyć m ia ła  ochron ie  in te re ­
sów  konsum enta, gdyż n iem ożliw ością  b y ło  „ je d n o lite  k ie ro w a n ie  w s z y s tk im i 
s iła m i narodu n iem ieck iego”  bez n iezakłóconego ro zw o ju  c e n 6. W zmożone 
w y d a tk i zb ro jen iow e  po r. 1936 sz ły  w  parze z dążeniam i rządu  I I I  Rzeszy 
do  uzyskan ia  pe łne j a u ta rk ii gospodarcze j7. W ym aga ło  to  m . in . zw ię k ­
szenia państw ow ych  reze rw  żyw ności, co n ie  m og ło  pozostać bez w p ły w u  
na stan zaopatrzen ia  ry n k u .

S ta b iliza c ja  cen ro ln y c h  spe łn ia ła  w ięc  różne fu n k c je  w  gospodarce po­
g o to w ia  w o jennego N iem iec. D o 1935 r. m ia ła  ona p rzyczyn ić  się —  przez 
u s ta b ilizo w a n ie  w a ru n k ó w  zb y tu  a r ty k u łó w  ro ln y c h  —  do in te n s y fik a c ji 
p ro d u k c ji ro ln e i w  k ie ru n k u  zgodnym  z ce lam i w o je n n e j a u ta rk ii  w y ż y w ie ­
n io w e j; po 1935 r. s ta łe  ceny m ia ły  zabezpieczyć ry n e k  dób r ko n su m p cy j­
nych przed in f la c ją  8.

Forsow an ie  poszczególnych rodza jów  p ro d u k c ji ro ś lin n e j i hodow lane j, 
w ażnych  d la  osiągnięcia sam ow ystarcza lności w y ż y w ie n io w e j, w ym aga ło  
w yc iągn ięc ia  ju ż  od 1933 r. s ił p ro d u kcy jn ych , k tó re  n ie  b y ły  do tego p rz y ­
stosow anie (gorsze g leby , b ra k  dośw iadczenia ro ln ik ó w , odpow iedn ich  m a­
szyn lu b  urządzeń gospodarczych). A k ty w iz o w a n ie  p rzeds ięb io rs tw  ro ln ych  
i w yko rzys ta n ie  n a jtru d n ie js z y c h  w a ru n k ó w  p ro d u k c ji d la  osiągnięcia a u ta rk ii 
w y ż y w ie n io w e j b y ło  u ła tw io n e  przez n ieustanne w zrastan ie  p o p y tu  ro lnego, 
ja k o  następstw a k o n iu n k tu ry  w  okresie zb ro jeń . P rz y  is tn ie n iu  cen s ta łych  
pow stać jednak  m og ła  ba rie ra , k tó rą  producenc i ro ln i n iechętn ie  p rzekracza ją ; 
je s t n ią  ren tow ność w y tw a rza n ych  p ro d u k tó w . S ta łe  ceny —  o ile  n ie  są do­
statecznie w ysok ie  —  mogą w ięc  n ie sp rzy jać  osiągnięc iu  a u ta rk ii  w y ż y w ie n io ­
w e j. W ręcz p rzec iw n ie , w  in te n syw n ie  prow adzonych  gospodarstw ach p rze ­
ksz ta łc ić  się mogą w  ham ulce u tru d n ia ją c e  da lszy  w zros t p ro d u k c ji po trzeb ­
nych  a r ty k u łó w  ro ln ych :

6 W o h l h a u p t - R e n t r o p - B e r t e l s m a n n ,  op. c it., s. 1/3.
7 W e w rześn iu  1936 r. odbyło  się sp ec ja ln e  p osiedzen ie  k ie ro w n ik ó w  życia  go ­

spodarczego  I I I  R zeszy, n a  k tó ry m  G oring  —  p e łnom ocn ik  do sp ra w  p la n u  4 -le t-  
n ieg o  — w  im ien iu  H itle ra  ośw iadczy ł: „U w ażam  za konieczne, że od te j chw ili 
b ędziem y z żelazną w olą  d ąży li do  u zy sk an ia  100-procenitowej a u ta rk ii  n a  w szy st­
k ich  odcinkach , n a  k tó ry c h  to  je s t m ożliw e [...] S taw iam  w ięc n a s tę p u ją c e  za ­
d an ia : 1) a rm ia  n iem iecka  m u s i w  ciągu  4 la t  być go tow a do dz ia łań , 2) gospo­
d a rk a  n iem iecka  m u s i w  dąg .u  4 la t być go tow a do w o jn y ” . (K. H  e  i n  i g, Wenn 
d ie  S o lda te 'i . . .  Was K rie g e  kosten. F r a n k f u r t  a. M. 1957, s. 196. S ten o g ram  w y ­
s tąp ien ia  G oringa  zam ieściło  czasopism o „V ie rte lja h re sh e f te  f i ir  Z e itgesah ich te” 
1955, H e ft 2, s. 184 i n.).

8 „K iedy bow .'em  duża część n a ro d u  zm uszona je s t zadow olić  się p rzez  d łuższy 
c z a s  n isk im i p łacam i, m uszą rów n ież  — ja k  to  by ło  w ie lo k ro tn ie  po d k reś lo n e  przez 
F iih re ra  i m a rsz a łk a  G oringa  —  ja k o  sam o  przez  się zrozum ia łe  n astęp stw o , 
ta k ż e  ceny  pozostać s ta b iln e ” ( W o h l h a u p t - R e n t r o p - B e r t e l s m a n n ,  op. 
• lit., s. 1/3).
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„W m ia rę  p rzechodzen ia  do g o sp o d ark i co raz  b a rd z ie j in ten sy w n e j każde  od­
chy len ie  od zasady  p o k ry c ia  k :s z tó w  p rzez  cenę  m usi pow odow ać n a ty c h m ia ­
stow ą re a k c ję  w  fo rm ie  zm nie jszen ia  n ak ład ó w  gospodarczych  i to  ty m  s il­
n iejszą, im  in ten sy w n ie jsza  je s t g o sp o d a rk a” 9.

Zależność p ro d u k c ji od cen w zrasta  szczególnie w  zakresie p ro d u k c ji to w a ro ­
w ej, a taką  b y ła  n ie w ą tp liw ie  przew ażająca część zbóż ch lebow ych, k tó ry c h  
spasanie b y ło  zakazane, oraz ro ś lin y  o le iste, s trączkow e itp .

B y ło b y  je dnak  uproszczeniem w  w a ru n ka ch  is tn ie n ia  m ilio n ó w  gospodarstw  
rodz innych  uogó ln iać tezę o je d nakow e j re a k c ji w szys tk ich  gospodarstw  na 
zm iany  op łacalności poszczególnych p ro d u k tó w , bow iem  —  ja k  s tw ie rdza  się
—  „W p ły w  cen na in te n s y fik a c ję  u p ra w y  ro l i  n ie  jes t jednoznacznie  o k re ­
ślony. N ie w ą tp liw a  je s t je d yn ie  reakc ja  na zw yżkę  cen” 10. W  licznych  gos­
podarstw ach zatem  stałe ceny m o g ły  stać się ham ulcem  w zros tu  p ro d u k c ji 
r o ln e j11.

Sta le  ceny można b y ło  usta lać na różnym  poziom ie. Dążąc do osiągnięcia 
sam ow ystarcza lności w y ż y w ie n io w e j, ceny a r ty k u łó w  n a jb a rd z ie j d e fic y to ­
w ych  należało us ta lić  na poziom ie kosztów  m a rg in a ln ych . Taka p o lity k a  
cen m ogła je d n a k  spowodować przesunięcie m a rg in a ln ych  w a ru n kó w  p ro ­
d u k c ji, często w  s topn iu  n ie odpow iada jącym  a k tu a ln ym  potrzebom  ry n k u  

1 konsum enta, a tym  sam ym  zw iększyć społeczne koszty p ro d u k c ji12. A lte r ­
na tyw ą  w ysok ich  cen de ta licznych  na podstaw ow e a r ty k u ły  ro ś lin n e  i  ho­
dow lane m og ło  być subsyd iow an ie  tych  gospodarstw , w  k tó ry c h  w ys tępow a ły  
m a rg in a ln e  w a ru n k i p ro d u k c ji ro ln e j. W je d n ym  i  d ru g im  w yp a d ku  a kum u­
la c ja  ro ln ic tw a  m ogła je d n ak  być wyższa n iż  to by ło  wskazane z p u n k tu  
w idzen ia  a lo ka c ji s ił i ś rodków  ekonom icznych d la  celów  zb ro jen iow ych . 
P o lity k a  w yso k ich  cen ro ln ych  w  gospodarce pogotow ia  w ojennego N iem iec 
m ogła rów n ież  w yw o ła ć  —  z p u n k tu  w idzen ia  ra c jo n a liz a c ji dz ia łań  w o -

“ S. M a n  d e c k i , ,  Zasady p o lity k i cen w  ro ln ic tw ie .  „Z ag ad n ien ia  E konom ik i 
R o ln e j” n r  1/1958, s. 14.

10 M. P o h o r i l l e ,  W stęp do te o rii reg u low a n ia  cen ro lnych . PW N , W arszaw a 
1960, s. 356.

11 „ Jak k o lw iek  bodźce ekonom iczne (cena, op łaca lność  itp.) s tan o w ią  ty lko  
jed en  z czynn ików  w zro stu  p ro d u k c ji ro ln e j — ty lk o  kom pleksow a stosow anie 
tych  dźw igni m oże zapew nić postęp  w  ro ln ic tw ie , to  w  okreś lonych  w a ru n k ach  
czynn ik  ten  m oże zn a jd o w ać  się ’w  m in im u m ’ i ham ow ać p o stęp  ogólny, n iw e- 
c rą c  e fek ty  d z ia ła n ia  czynn ików  pozosta łych . W ów czas czynn ik  te n  —  m oże być 
n im  i op łaca lność  — n a b ie ra  znaczen ia  decydu jącego  i ro zs trzy g a jąceg o ” (H. C h  o- 
ł a j ,  W p ły w  bodźców ekonom icznych na p ro du kc ję  ro ln iczą . „E k o n o m ista” n r 
3/1957, s. 57).

13 P rzy zn a ł to  p o średn io  E. W agem ann, k tó ry  c h a ra k te ry z u ją c  p o lity k ę  ro ln ą  
W. B ry ta n ii w  połow ie la t  30. p is a ł: ,,A le n aw e t jeszcze dzis ia j —  po  p rz e j­
ściow ym  zag rożen iu  sw o je j bazy  żyw nościow ej podczas w o jny  św ia to w ej —  nie 
zam ierza  A ng lia  osiągnąć  sam o w y sta rcza ln o śc i w  zak res ie  zapo trzeb> w an ia  żyw ­
nościow ego i je s t d a lek a  od tego, aby  o k u p ić  sam o w y sta rcza ln o ść  w z r o s t e m  
c e n  C h l e b a  i k o s z t ó w  u t r z y m a n i a  w  m ia s ta c h ” (E. W a g e m a j i n .  
M etody w a lk i z' k ryzysem . W arszaw a  1935, s. 55 — po d k reś len ie  — M. Ch).
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jenno-gospodarczych —  inne  u jem ne następstwa. Jeś li bow iem  p rz y jm u je  
się n a k ła d y  m a rg in a ln ych  gospodarstw  za podstaw ę us ta len ia  cen, to  ty m  sa­
m ym  stw arza  się w a ru n k i d la  dalszego pow staw an ia  gospodarstw  m a ło  w y ­
d a jnych  u . N iska  w yda jność p ra cy  zaś je s t sprzeczna z zasadą m aksym a liza ­
c j i  p ro d u k c ji w  gospodarce w o je n n e j. Co is to tn ie jsze  —  od ta k ie j p o lity k i 
ro ln e j n ie ma ju ż  o d w ro tu  bez pow ażnych następstw  ekonom icznych i społecz­
nych , prow adzących do masowego za łam an ia  się słabszych gospodarstw  r o l­
nych , a następnie spadku p ro d u k c ji u .

Z p u n k tu  w idzen ia  celów  gospodark i w o je n n e j is tn ia ł jeszcze jeden powód, 
k tó r y  p rze c iw d z ia ła ł podwyżce cen ro ln ych . W  la tach  k ryzysu  1929— 33 na­
s tą p ił spadek spożycia w łasnego wsi. W zros t cen ro ln y c h  m óg ł zatem  spowo­
dow ać w zros t spożycia w łasnego w s i, co d la  p o lity k i a u ta rk ii w y ż y w ie n io w e j 
b y ło  n iepożądaneu . O kazu je  się w ięc, że p o lity k a  cen ro ln y c h  m ia ła  re a li­
zować cele ca łko w ic ie  ze sobą sprzeczne, k tó re  ponadto  w  różnym  s topn iu  
o d p o w ia d a ły  in teresom  poszczególnych g ru p  p roducen tów  ro ln y c h  o raz  k las 
społecznych.

P unktem  w y jśc ia  d la  usta len ia  s ta łych  cen przez rząd I I I  Rzeszy b y ły  
la ta  k ryzysu  1929— 33, k ie d y  to ceny spad ły  znacznie poniżej poziom u przed­
w ojennego. N ow e ceny ro ln e  m ia ły  być —  ja k  to  głoszono —  przede w szy­
s tk im  „cenam i s p ra w ie d liw y m i” , m ia ły  uw zg lędn iać  p o s tu la ty  ró w n o w a g i 
ry n k o w e j i stać się rów nocześnie  państw ow ym  ins tru m e n te m  ksz ta łto w a n ia  
s tr u k tu ry  p ro d u k c ji ro ln e j zgodnie  z w ym ogam i gospodark i w o je n n e j 16.

W  p ra k tyce  okazało się jednak, że ceny ro ln e  n ie  m ogą spełn iać konsek­
w e n tn ie  w szys tk ich  tych  fu n k c ji,  gdyż b y ły  one ze sobą sprzeczne. Odnoś­
n ie  do te j sp ra w y  ekonom iści s tw ie rdza ją :

„P o lity k a  cen m a  ty m  ła tw ie jsze  zadan ie  do rozw iązan ia , im  ja śn ie j s fo r­
m u łow ane  są  zasadn icze  cele gospodarcze i po lityczne , a  co  za ty m  idzie, im
ba rd z ie j je d n a  z fu n k c ji cen  w y su w a  się na  p la n  p ie rw szy ” 17.

P ow sta je  w ięc p y tan ie , w  ja k im  s topn iu  „cena s p ra w ie d liw a ” : zgodna 
b y ła  z podstaw ow ą fu n k c ją  cen ro ln y c h  w  system ie gospodark i pogotow ia  
w ojennego. K oncepc ja  „ce n y  s p ra w ie d liw e j”  p rze ję ta  została od drobnom iesz- 
czańskich ekonom istów  okresu rom an tyzm u, g łó w n ie  zaś od G ustaw a R uh -

13 M. P o h o r i l l e ,  R egulow anie cen ro ln ych  w  n ie k tó ry c h  krajach , k a p ita ­
lis tyczn ych , W arszaw a 1958; s. 166.

14 N ależy rozgran iczyć  g o sp o d arstw a  egzy stu jące  w  gorszych  w a ru n k a c h  
k lim a ty czn y ch  i g lebow ych  od  gosp o d arstw  źle p row adzonych . Te o s ta tn ie  zdo ­
ła ją  się u trzy m ać  p rzy  sp a d k u  cen, jeże li lep ie j zo rg an izu ją  s :b ie  p racę , te  p ie rw ­
sze sk azan e  są n a  zag ładę, o ile n ie  zap ew n i się im  in n e j fo rm y  pom ocy.

15 N ie m a żadnego  m echan izm u , k tó ry  by  zapew nił w  sposób au to m aty czn y  
rozw iązan ie  d y lem a tu : k o n s u n p e ja  czy p ro d u k c ja  zgodnie z p o trzeb am i rozw o ju  
gospodarczego. M. P o h o r i l l e ,  W stęp do te o r ii reg u low a n ia  cen ro ln y c h , op. c it.,
b. 349.

16 G efiige und. O rdnung  der deutschen L a n d w ir ts c h a ft,  pod  red . K . M eyera ,
B e rlin  1939, s. 646 i n. \

17 M. P o h o r i l l e ,  R egulow anie cen ro ln y c h . . . , op. cit., s. 172.
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landa. P o s tu la t w p row adzen ia  „ce n y  s p ra w ie d liw e j”  okazał się jednak  w  w a­
runkach  is tn ie n ia  gospodark i d ro b n o to w a ro w e j, szczególnie w  zakresie ro l­
n ic tw a , n ie rea lny .

Czym  bow iem  m ia ła  być ow a „cena s p ra w ie d liw a ”  i  ja k ie  k ry te r ia  m ia ły  
służyć d la  je j usta len ia? W  n ie m ie ck ie j lite ra tu rz e  ekonom icznej owego 
okresu, czy też w  o fic ja ln y c h  w ypow iedz iach  na tem at cen, b ra k  jednoznacz­
nego, p recyzy jnego  w y ja śn ie n ia  te j sp raw y . W ed ług  S tissera celem po­
l i t y k i  cen m ia ło  być u s tab ilizow an ie  dochodów  producen tów  ro ln y c h 1(1. Po­
dobnie  w yp o w ia d a ł się Hasselbach tw ie rdząc , że „cena s p ra w ie d liw a ”  po­
w in n a : 1) p o k ryć  koszty  p ro d u k c ji, 2) zapew nić p roducen tow i zysk, k tó ry  
je s t podstawą pow iększenia m a ją tk u  n a ro d o w e g o 19. W  tym że duchu w y ­
pow iada ł się F. B u l l o w „ C e n a  s p ra w ie d liw a ”  m ia ła  w ięc  być w  p ie rw szym  
rzędzie ko rzys tn a  d la  „społeczności n a ro d o w e j”  —■ t j.  m ia ła  sp rzy jać  p o li­
tyce  zbro jeń .

P róbą synte tycznego u jęc ia  p ro b le m a ty k i cen ro ln y c h  je s t a r ty k u ł
I I .  H. S p a rra 21. W ed ług  tego autora  h itle ro w s k a  i  ru h la n d o w ska  koncepcja 
„ce n y  s p ra w ie d liw e j”  je s t na js łuszn ie jszą  ze w szys tk ich  dotychczas zna­
nych  koncepc ji cen ro ln ych . N ie  b y ła  ona je dnak  n ies te ty  rea lizow ana  naw e t 
w  N iem czech h itle ro w sk ich . A u to r  n ie  w y ja śn ia  dlaczego ta ta k  słuszna —  
jego zdaniem  —  idea n ie  została n ig d y  zrea lizow ana. P rzedstaw ia  na to ­
m ias t stosunkow o pełną lis tę  ko rzyśc i w y n ik a ją c y c h  z w prow adzen ia  je j 
w  życie. „C ena  sp ra w ie d liw a ”  w in n a  zatem  zapew nić:

1) ch łopu  i  jego  ro d z in ie  —  życie na poziom ie zb liżo n ym  do średniego 
poziom u całego społeczeństwa i  zgodne z w yd a tko w a n ym  przez niego w y ­
s iłk ie m ;

2) gospodarstw om  —• c iąg łą  zdolność p ro d u kcy jn ą  i uczestn ic tw o w  ogó l­
nym  ro zw o ju  gospodarczym ;

3) sp ra w ie d liw e  w ynagrodzen ie  za pracę;
4) rekom pensatę w yd a tko w a n ych  środków ;
5) w a ru n k i d la  nagrom adzenia  reze rw  n iezbędnych d la  w ychow an ia  i  w y ­

kszta łcen ia  po tom stw a, d la  u trzym a n ia , ko n tyn u o w a n ia  i  zabezpieczenia k ie ­
ro w a n ia  gospodarstwem ;

6) ch łopu —  m ożliw ośc i w yw ią za n ia  się ze zobow iązań wobec państw a 
i  w ie rz y c ie li22.

Idee S pa rra  w a rto  skon fron tow ać  z ba rdz ie j kom p e te n tn ym  poglądem
II .  Reischle, w s p ó łtw ó rc y  p rog ram u agrarnego N SD A P  i  czo łow ej postaci

18 R. S t  i  s s e r, D ie deutsche G e tre id e m a rk to rd n u n g , E inze ls tud ien  iib c r  M a rk t-  
reg u lie ru ng . „W eltw irtschafitliches A rch iv ”, 1938 B d. 47, H . 2, s. 349 i n.

19 W. H a s s e l b a c h ,  M a rk to rd n u n g  odcr Z w an gsw irtsch a ft?  G rund lagen  und  
Prcfoleme der e rn a h ru n g sw irtsch a ftlich e n  M a rk to rd n u n g . B e rlin  1912, s. 117.

20 F. B u l l o w ,  V o lksw irtsch a fts le h re . L eipzig  1934, s. 429.
21 H . von  S p  a r  r, Z u m  P rob lem  des gerechten Preises in  der L a n d w irts c h a ft, 

B erich te  iib e r L a n d w ir ts c h a ft N F . B an d  X X V I, B erlin  1941.
22 Jw ., s. 56.
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w  aparacie Reichsnahrstandu,  o raz z w yp o w ie d z ią  J. W agnera, kom isarza  
Rzeszy do sp raw  cen. H . Reischle akcen tu je  g łó w n ie  potrzebę u trz y m a n ia  
ceny ró w n o w a g i ry n k o w e j. Narzędziem  odd z ia ływ a n ia  na rów now agę r y n ­
kow ą  m a być je dnak  n ie  ty lk o  cena, lecz i inne  c z y n n ik i (koszty, zapasy i t d . ) 23.
O soc ja lnych  czynn ikach  lu b  o ren tow nośc i, ja k o  e lem entach „ce n y  sp raw ied ­
l iw e j” , zarów no R eischle ja k  i  W agner, n ie  w spom ina ją . Ten o s ta tn i tw ie r ­
d z ił, że:

„U staw a o dziedziczności zag ród  u w o ln iła  ch łopstw o  od zm ory  ry z y k a  gos­
podarczego, a  reg u lo w an ie  im portu  i k o n iu n k tu ra  rozszerzy ły  ry n e k  zb y tu  dla 
k ra jo w y ch  p ro d u k tó w  ro ln iczych . R o ln icy  w ^nni w ięc in w esto w ać  i w zm ac­
n iać  p ro d u k c ję  ro ln ą , o ile  ty lk o  je s t to  m ożliw e. Z ależność od  ren to w n o śc i 
zo sta ła  bow iem  w  ro ln ic tw ie  ro z lu źn io n a” 24.

Poniew aż to „ro z lu źn ie n ie  zw ią zkó w ”  m iędzy  ren tow nośc ią  a żądaną in ­
te n sy fika c ją  p ro d u k c ji ro ln e j p rzysp iesza ło  w  s topn iu  n iepożądanym  m ig ra c ję  
s i ły  roboczej ze w s i do m iast, W agner dom agał się b y  proces ten  p o w s trzy ­
mać, lecz n ie  środkam i m a te r ia ln y m i a ideow ym i. „Ideow e  bodźce”  okaza ły  
się konieczne, poniew aż „cena s p ra w ie d liw a ” , k tó ra  m ia ła  być  an typodą 
k rzyw dzące j ch łopów  ceny w o ln o ry n k o w e j, w  n ie w ie lk im  s topn iu  p o p ra w iła  
m a te ria ln ą  sy tuac ję  gospodarstw  ro ln ych . S tw ie rdza  to  cy to w a n y  S parr, 
p o w o łu ją c  się na m a te r ia ły  opub likow ane  przez Reischlego. U d z ia ł ro ln ic tw a  
w  tw o rze n iu  i  konsum ow an iu  dochodu narodow ego do 1938 r. p rzedstaw ia
—  w ed ług  tych  danych —  tabe la  I 25.

TABELA I

R o k

Udział rolnictwa Różnica między konsumowanym

w tworzeniu 
dochodu , 

narodowego 
w %

w konsumowaniu 
dochodu narodo­
wego (akumulacja 
i spożycie) w %

a tworzonyn 
dochoder

w mld RM

przez rolnictwo 
n narodowym

w /  rzeczywistego 
dochodu rolnictwa

1930/31 27,2 17,9 5,2 51,0
1931/32 29,5 19,4 4,6 51,1
1932/33 31,3 18,3 5,4 69,2
1933/34 31,0 19,7 5,1 56,7
1934/35 29,4 20,4 4,6 43,8
1935/36 27,4 18,7 4,9 42,6
1936/37 26,1 17,9 5,0 45,4
1937/38 24,6 17,4 4,6 40,4

23 H . R e i s c h l e ,  Die E n tw ic k lu n g  der M a rk to rd n u n g  des R e ichsnuhrstandes  
in  den Jah ren  1935136. Jah rbuch  der na tiona lsoz ia lis tischen  W irts c h a ft.  M iinchen  
1937, s. 221.

21 J. W a g n e r ,  P re is p o lit ik  u n d  L a n d w ir ts c h a ft.  „D er D eu tsch e  V o lk sw ir t” 
n r  1/1939, s. 15 i n.

25 H. H. von  S p a r r ,  op. c it., s. 52, p o r. ró w n ież : W. B a u e r  i  P.  D e h e n ,  
L a n d w ir ts c h a ft und  V o lkse inkom m en. „ V ie r te lja h re sh e f te  z u r  W ir ts c h a f ts fo r-  
sc h u n g ” , H e ft 4, 1938/39, s. 426—430.
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Z  danych ta b e li I  w y n ik a , że dochód ro ln ic tw a  s ta n o w ił w  r. 1937/38 
za ledw ie  60°/o tego co ro ln ic tw o  w y tw o rz y ło , a n iedop ła ta  u trzym a ła  się 
na poziom ie k ryzysow ego ro k u  1931/32 t j .  w yn o s iła  4,6 m ld  D M .

P o s tu la ty  N S D A P  odnośnie do „ce n y  s p ra w ie d liw e j”  n ie  zosta ły w ięc 
n ig d y  w c ie lone  w  życie. B y ły  one zresztą s fo rm u łow ane  w  sposób ta k  ogól­
n ik o w y , że tru d n o  b y ło b y  na ich  podstaw ie  tw o rzyć  ja k iś  re a ln y  system cen. 
G dyby  je d n ak  p rz y ję ło , d la  us ta len ia  p o lity k i cen ro ln ych , k ry te r ia  n a jb a r­
dzie j w ym ie rn e , ja k im i są kosz ty  p ro d u k c ji, to  w ed ług  o p in ii w ie lu  n iem iec­
k ic h  ekonom istów  b y ły b y  ońe n iem oż liw e  do określen ia . Stosowane wówczas 
m e tody  ob liczan ia  kosztów  p ro d u k c ji b y ły  bow iem  p ry m ity w n e  i n ie  daw a ły  
zadow ala jących podstaw  d la  ob liczen ia  pon ies ionych n ak ładów  ka p ita łu  
i p racy  w  ro ln ic tw ie  “ . D op iero  w  r. 1935 w ypracow ano odpow iedn ie  m e­
tody i  s tw orzono apara t d la ew idenc jonow an ia  nak ładów  p ra cy  i  ka p ita łu  
w  ro ln ic tw ie . N aukow a  w e ry fik a c ja  żebranego na now o m a te ria łu  s ta ty ­
stycznego w ym aga ła  je dnak  2— 3 Jat. P ie rw sze ana lizy  nowo w prow adzone j 
rachunkow ośc i ro ln e j w yka za ły , że w a ru n k i ekonom iczne gospodarstw  są 
ta k  różnorodne —  podobnie ja k  i znaczenie poszczególnych p ro d u k tó w  dla 
ksz ta łto w a n ia  dochodów tych  gospodarstw  —  że nie da ją  o b ie k tyw n ych  pod­
s taw  d la  us ta len ia  „s p ra w ie d liw e j ceny” . Spraw ę k o m p lik o w a ły  trudności 
w okreś len iu  kosztów  poszczególnych p ro d u k tó w  ro ln ych ; n a k ła d y  pracy 
i  k a p ita łu  m a ją  w  te j dz iedzin ie  często ch a ra k te r kom p leksow y, tzn. dotyczą 
ca łe j p ro d u k c ji ro ln e j; bez tru d u  można tu  przenosić koszty  z jednego p ro ­
d u k tu  na d rug i.

G ospodarstw a ro lne , k tó ry c h  p ro d u kc ja  m ia ła  w  w iększość’ w ypadków  
ch a ra k te r w ie lo k ie ru n k o w y  lu b  kom p leksow y, n ie  zawsze odczuw ały  zm iany  
cen w  sposób jednoznaczny. W  zw iązku  z tym  K . M eye r s tw ie rd za ł;

„D la chłopów  n ie  są m ia ro d a jn e  ceny poszczególnych p ro d u k tó w  ro lnych , lecz 
co na jw y że j całość cen. k tó re  rek o m p en su ją  całcść kosztów , gdyż jed n e  i d ru ­
gie — poprzez  odpow iednie  k sz ta łto w an ie  p ro d u k c ji — sk ie ro w an e  są n a  ich 
o p ty m aln e  w y ró w n an ie . W  ty m  p rocesie  w y ró w n y w an ia  — i to  je s t ro z s trzy ­
g a jące  — n ie  je s t je d e n  p ro d u k t in ten sy w n ie j w y tw arzan y  niż inny , poniew aż 
jego cen y  w zrosły , leaz m oże też  n a s tąp ić  zm nie jszen ie  jego  w y tw arzan ia , 
gdyż je s t to pożądane  z p u n k tu  w idzen ia  p rocesów  w yró w n aw czy ch  d a n e j 
g o sp o d ark i” 27.

A u to r dochodzi do w n iosku , że tru d n o  b y ło b y  us ta lić  „s p ra w ie d liw ą  cenę”  
d la  poszczególnych p ro d u k tó w  ro ln ych , że na leży raczej dążyć do uzysk iw an ia  
przez gospodarstw a „sp ra w ie d liw e g o  dochodu” .

88 P. Q 'U ia n te ,  Die F o rts c h ritte  der Deutschen B od en w irtscha ftu ngss ta tis - 
t i k  seit 1933. W e ltw irts c h a ftlic h e s  A rc h iv  1938, B. 47, H. 2, s. 373—402 oraz 
A. J a c o b s  w  a r ty k u le  A ufgaben und  O rgan isa tionsw ande l der S ta tis tik .  „D er 
D eu tsche  V o lk sw irt” n r  VIII/1938, s. 273—274. Jacobs p o d k reś la , że bez  zm ian 
p rzep ro w ad zan y ch  n a  od c in k u  s ta ty s ty k i, p ra c a  kom isarza  do  sp ra w  cen by łaby  
n ie  do p om yślen ia .

e? G efiige  und  O rdnung  der deutschen L a n d w irts c h a ft, op. c it., s. 646.
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B ardz ie j ko n k re tn e  sprecyzow anie po jęc ia  „sp ra w ie d liw e g o  dochodu” , 
uw zg lędn ia jącego  n ie  ty lk o  w yd a tko w an ą  pracę, ale i w k ła d y  k a p ita łu , różne 
w a ru n k i p rzyrodn icze  gospodarstw , zm ienność p lonów  itd ., n a p o tka ło  ró w ­
nież na bardzo poważne trudnośc i. O b liczen ia  k o m p lik o w a ł w p ły w  postępu 
technicznego w  ro ln ic lw ie  na k a lk u la c ję  kosztów . Jednakże pojęcie „sp ra ­
w ie d liw e g o  dochodu”  w  odnies ien iu  do każdego gospodarstwa ró w n ie ż  b y ło  
demagogiczne, s ta ło  bow iem  w  k o l iz j i  z p o lity k ą  a lo ka c ji s ił i ś rodków  w  ra ­
m ach rea lizow ane j ko n w e rs ji gospodark i na rodow e j na to ry  w o jenne.

R entowność m ia ła  sp rzy jać  rozszerzeniu p ro d u k c ji ty lk o  na odcinkach  
lu b  w  k ie ru n k u  zgodnym  z rea lizac ją  zasady a u ta rk ii gospodarczej. R entow ne 
m ia ły  być nie poszczególne je d n o s tk i gospodarujące, lecz całe d z ia ły  gospo­
d a rk i narodow e j. K a rte liz a c ja  gospodark i m ia ła , w g  B iillo w a , m. in . u ła tw ić  
u trzym a n ie  kosztów  p ro d u k c ji na poziom ie uzasadnionym  „ra c jo n a ln y m  stop­
n iow an iem  w y s iłk ó w  w  ło n ie  społeczności n a ro d o w e j” . K a r te l zobow iązany 
b y ł rugow ać g ru p y  p rzeds ięb io rs tw , k tó re  go „o b c ią ża ły ”  zb y t n iską w y d a j­
nością p ra c y 88. > 

W  ro ln ic tw ie  do te j k rańcow e j g ru p y  na leża ły  przede w szys tk im  gospo­
d a rs tw a  w  g ru p ie  obszarowej pon iże j 7,5 ha, n ie  ob ję te  ustaw ą „o  dziedzicz­
ności zagród” . W  ten  sposób po jęcie  ren tow nośc i w  rzeczyw istości p rzesta ło  
m ieć d la  setek tys ięcy  gospodarstw  ro ln y c h  N iem iec ja k ik o lw ie k  zw iązek 
z pojęciem  „sp ra w ie d liw e g o  dochodu” . P rzyzn a ł to  zastępca m in is tra  do. 
sp raw  w y ż y w ie n ia  i  ro ln ic tw a , H e rb e rt Backe, w  p rzem ów ien iu  na I I I  z je ź ­
dzie ch łopów  w  G oslar:

„U sta len ie  sp raw ied liw e j ceny d la  naszych  n a jw ażn ie jszy ch  p ro d u k tó w  ro lnych , 
w łaśc iw e w yznaczen ie  s tre fy  d la  s ta ły ch  cen, w łaśc iw e  zharm on izow an ie  cen  
w  ogóle i w ie le  innych  sp raw  M ark  o rd n u n g  n a leżą  do  n a jtru d n ie jsz y c h  d e ­
cyzji ncszej p o lity k i w y ży w :en io w aj” 39.

Toteż po 1933 r. ceny ro ln e  w z ro s ły  w  n ie w ie lk im  ty lk o  s topn iu  w  sto­
sunku  do la t  k ryzysu , a ty lk o  w  zakresie n a jb a rd z ie j d e ficy to w ych  ro ś lin  
o le is tych  s łu ż y ły  ja k o  środek d la  s ty m u lo w a n ia 'p ro d u k c ji.  N ie  m ia ło  to je d ­
nak w iększego w p ły w u  na w zrost dochodów gospodarstw  ro ln ych .

P rz y  ogó ln ie  n isk ich  cenach ro ln ych , d la  p roducen tów  usta lono taką  re ­
lac ję  cen na poszczególne a r ty k u ły  ro lne , b y  d z ia ła ł m o ty w  w zg lędne j op ła ­
calności w  s tosunku do ty ch  p ro d u k tó w , k tó ry c h  ekspansja b y ła  n a jb a rd z ie j 
pożądana (np. jęczm ień, ro ś lin y  o le iste). W  podobny sposób ksz ta łtow ano  
ceny deta liczne. U sta la jąc  w ysoką  cenę na m arga rynę , starano się obniżyć 
je j konsum pcję , b y  spowodować w z ro s t spożycia m asła. W  system ie środków  
od d z ia ływ a n ia  na decyzje p roducen tów  ro ln y c h  re lac je  cen u trz y m a ły  w ięc 
w  I I I  Rzeszy w ażną ro lę.

Na k ra jo w e  ceny ro ln e  o d d z ia ły w a ły  —  m im o  is tn ie n ia  w yso k ich  b a rie r 
ce lnych i  pełnego n iem a l re g u lo w a n ia  przez państw o ob ro tów  h and low ych

.*» F. B L ii I o w ,  Vclkswirtschaftslehre, op. cit., s. 463.
38 G efiige un d  O rclnung  . . . .  s. 647.
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z zagran icą —  rów n ież  ceny św ia tow e. Proces ten p rzeb iega ł poprzez od­
d z ia ływ a n ie  tych  os ta tn ich  na kosz ty  p ro d u k c ji w y ro b ó w , k tó re  w y tw a rza n o  
na bazie su row ców  im p o rto w a n ych  b“. Z w ią z k i te  w ys tę p o w a ły  w  p ro d u k c ji 
m a rg a ryn y , h o d o w li i  p roduk tach  hodow lanych  (pasze im portow ane) itd .

W ie lu  ekonom istów  n iem ieck ich , w b re w  tezom lansow anym  przez N S D A P ’" 
w skazyw a ło , że w z ro s t p ro d u k c ji ro ln e j w ym aga ogólnego podniesien ia  cen 
ro ln y c h  i  p rzystosow an ia  ich do now o pow sta łych  w a ru n k ó w  ry n k o w y c h M. 
N ie k tó rz y  zaczęli naw et naw o ływ ać  do odejścia od zasady s ta łych  cen. 
W. Hasselbach p isa ł:

„ Je s t rzeczą b a rd zo  tru d n ą  zharm onizow ać s ta łe  ceny  z p o s tu la te m  ceny 
sp raw ied liw e j z jed n e j s tro n y  i z  w ym ogam i o p era ty w n o śc i gospodarczej — 
z d ru g ie j” *••.

U ruchom ien ie  środków  pozacenowych m ia ło  zrekom pensować b ra k i w  ope­
ra tyw n o śc i i e lastyczności system u cen oraz przyspieszyć proces ko n w e rs ji 
ro ln ic tw a . Ś ro d k i pozacenowe, g łó w n ie  zaś a d m in is tra cy jn e  i  o rgan iza ­
cy jne , m ia ły  spełn iać ro lę : 1) pomocniczego e lem entu  p o lity k i cen; 2) na­
rzędzia  p o lity k i podporządkow an ia  i  regu low an ia  zaopatrzen ia  ludności;
3) narzędzia ra c jo n a lizo w a n ia  ry n k u  M.

W  te j s y tu a c ji p o ja w iła  się konieczność zharm on izow an ia  p o lity k i cen 
z ca łym  w ach la rzem  środków  pozacenowych (dotacje, k re d y ty , p rzym us ad­
m in is tra c y jn y ). Poniew aż ceny ro lne , szczególnie po r. 1936, c iągle spadały, 
zaczęto w  w yższym  s topn iu  posług iw ać się ś rodkam i pozaekonom icznego 
o d d z ia ływ an ia  na p rodukc ję  i d y s try b u c ję  a r ty k u łó w  ro ln ych  naw e t w te d y , 
k ie d y  n ie  za is tn ia ła  konieczność. M ia ło  to  sw o je  u jem ne następstwa, k tó re  
w y s tą p iły  jeszcze przed w ybuchem  w o jn y 35. S ta łe  ceny n ie  b y ły  je d n a k  
cenam i s z tyw n ym i w  odnies ien iu  do w szys tk ich  p ro d u k tó w . O d c h w ili s ta­
b iliz a c ji można by ło  rozróżn ić  3 podstaw ow e fo rm y  c e n 30.

Ceny s z t y w n e  d o tyczy ły  p ro d u k tó w  o zasadniczym  znaczeniu d la  po­
trzeb ludnośc i p racu jące j oraz d la  ksz ta łto w a n ia  dochodów w si. Ponadto

”  P or. E. W a g e m a n n ,  Deutsche P re is p ó lit ik  un d  W e ltw ir ts c h a ft.  „V ie rte l-  
ja h re sh e f te  zu r  W irtsch a fts fo rsch u n g ” n r  3/193&39, s. 333.

51 F. F. Z i m m e r m a n n ,  D ie tJbe rw indung  des K ap ita lism u s . „O dal” 1937,
H. 12, szczególni© rozdz ia ł Das, Ende der H e rrsch a ft des Preises, s. 971 i n.

32 E. W a g e m a n n ,  Deutsche P re is p ó lit ik . .  .„ s. 334 o ra z  cy to w an e  a r ty k u ły
II. H. von  S p a rra , R. S tisse ra .

33 W. H a s s e l b a c h ,  op. c it., s. 129.
34 G efiige  und  O rdnung  . . . ,  s. 659 .
31 N a m arg in es ie  zo rgan izow anej w  1937 r. w y staw y  ro ln iczej o rg an  NS D A P

— „D er D eu tsche  V o lk sw ir t” p isa ła , że w y s taw a  w ykaza ła , ja k  m ało  in ten sy w n a  
je s t p ro d u k c ja  ro ś lin n a  w  w ie lu  gospodarstw ach  i  ja k  n isk a  je s t jeszcze obsada 
by d ła  w  ro ln ic tw ie  N iem iec. W e w n io sk ach  a u to r  postu lu je , żeby położyć k re s  
w o jn ie  papierow ej., k tó rą  n ic  się  n ie  w y g ra , a  k tó re j e fe k t p ro d u k cy jn y  je s t 
zn ikom y. Por. „D er D eu tsche  V o lk sw ir t” S o n d er-A u sg ab e  6, 1937, s. 98.

33 H. S c h  1 u e p, Die P re is lenkung im  Deutschen A g ra rse k to r.  K o n stan z  1948, 
s. 10— 14 o ra z  w. H a s s e l b a c h ,  op.  c it.
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ceny te o b ję ły  ty lk o  te a r ty k u ły ,  k tó re  można b y ło  k la s y fik o w a ć  w g  pew ­
nych  standardów  (m leko, zboża). Różnicow ane one b y ły  w  zależności od  s tre fy
i p o ry  ro ku .

C eny p o d s t a w o w e  d o tyczy ły  p ro d u k tó w , k tó ry c h  koszt w y tw a ­
rzan ia  ksz ta łto w a ł się różn ie  w  zależności od p o ry  ro k u  lu b  m ie jsca  p ro d u k c ji 
(g łów n ie  zw ie rzę ta  rzeźne). Cenom podstaw ow ym  to w a rzyszy ły  d o p ła ty  lu b  
potrącenia .

C eny k i e r u n k o w e  d a w a ły  je d yn ie  ogólną o rien tac ję  co do ksz ta ł­
to w a n ia  cen w  zależności od w a ru n k ó w  ry n k o w y c h , p lonów , pogody itd . 
D o ty c z y ły  one w  zasadzie w a rz y w  i  owoców. Bardzo często o b o w ią zyw a ły  
w  system ie cen k ie ru n ko w ych  ceny m i n i m a l n e  l ub  m a k s y m a l n e ,  
w  zależności od w a ru n k ó w  ryn ko w ych . Z m ia n y  cen d o ty c z y ły  g łó w n ie  p ro ­
ducenta. C eny deta liczne, z w y ją tk ie m  w a rz y w  i  owoców, n ie  pod lega ły  
w iększym  w ahaniom . P ow sta łe  rozp ię tości m iędzy  cenam i d la  p roducenta 
a cenam i d la  konsum enta  w y ró w n y w a n o  od p o w ie d n im i subsydiam i.

D oniosłe znaczenie w  system ie cen d la  p roducenta  m ia ło  w prow adzen ie  
m onopo lu  różn icu jącego  p ro d u k ty  ro ln e  (m leko, z iem n iak i) oraz w prow adze­
n ie  cen s tre fow ych . Is tn ie n ie  m onopo lu  różn icu jącego  i  cen s tre fo w ych  
w p ły w a ło  w  sposób n ie ró w n o m ie rn y  na ksz ta łto w a n ie  dochodów  ch łopów  
w  poszczególnych reg ionach N ie m ie c 37. R ów nież dz ia łan ie  ceny ja ko  bodźca 
b y ło  różne w  zależności od  k o n k re tn ych  w a ru n kó w  ry n k u  ro lnego  w  każdej 
ze stre f.

R ozw ój cen podstaw ow ych a r ty k u łó w  ro ln y c h  w  la tach  1913— 1939 ch a ra k ­
te ryzu je  tabe la  I I .  Tabela ta pozw ala s tw ie rd z ić , że w szys tk ie  n iem a l ceny 
k s z ta łto w a ły  się znacznie poniżej poziom u z okresu p ro sp e rity  i  ty lk o  n ie ­
w ie le  w ych o d z iły  ponad poziom  la t  k ryzysow ych . P ew nym  zm ianom  u leg ła  
r e l a c j a  cen poszczególnych a r ty k u łó w  ro ln ych . Rozpiętość m iędzy  ceną 
trz o d y  ch lew ne j a ceną b yd ła  rzeźnego zm n ie jszy ła  się na korzyść tych  os ta t­
n ich. Podobnie rzecz się m ia ła  z cenam i pszenicy i żyta . W  1935/36 r. z m n ie j­
szono przecię tną  cenę 1 to n y  pszenicy o 1 R M  w  ska li roczne j, o  ty le ż  podw yż­
szając cenę żyta . W  1937/38 r. cenę 1 to n y  ży ta  podwyższono o 20 R M . Odnośnie 
do re la c ji cen z iem n iaków  i  trzo d y  trzeba s tw ie rd z ić , iż  p rzy  zachow aniu  podob­
nych do wcześniejszego okresu re la c ji ty c h  cen, w  pow ażnym  s topn iu  zre­
dukow ano  je d n ak  w p ły w  w ahań sezonowych i  cyk lo w ych , co w  dłuższych 
okresach od d z ia ływ a ło  na c y k l p ro d u k c y jn y  trzody. N a j b a r d z i e j  w y ­
m o w n y  j e s t  j e d n a k  f a k t ,  ż e  o g ó l n y  w s k a ź n i k  c e n  r o l n y c h  
o s i ą g n ą ł  w  p r z e d e d n i u  w o j n y  z a l e d w i e  79 p u n k t ó w  w  s t o ­
s u n k u  d o  l a t  1927/28 —  1928/29 (100) i  b y ł  o 3 p u n k t y  p o n i ż e j  
k r y z y s o w e g o  r o k u  1930/31.

57 W pływ  m onopo lu  różn icu jącego  na  k sz ta łto w an ie  dochodów  go sp o d arstw  
szerzej om aw ia ją  M. P o h o r i l l e ,  R egulow anie cen r o ln y c h . . . ,  s. 155 i n . o ra z  
M. P e r c z y ń s k i ,  In te rw enc jon izm , na ry n k u  ro ln y m  W . B ry ta n ii.  W arszaw a 
1962, s. 169 i n .
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W  zakończeniu s tw ie rdzam y, że p o lity k a  cen ro ln y c h  n ie  b y ła  n ig d y  
zgodna z frazeo log ią  socjailną N SD AP,  że okreś lona b y ła  przez po trzeby  m i­
lita ry z a c ji k ra ju . P o trzeby  te  u n ie m o ż liw ia ły  podn ies ien ie  cen ro ln ych , 
poniew aż ro ln ic tw o  s ta n o w iło  tę dziedzinę gospodark i na rodow e j, k tó ra  do­
starczać m usia ła  środków  na akum u lac ję  d la  p rzem ysłu  zbro jen iow ego. Pod­
staw ow e re ze rw y  bez inw estycy jnego  w zro s tu  p ro d u k c ji ro ln e j zos ta ły  w y ­
czerpane jeszcze w  la tach  k ryzysu . D a lszy ro zw ó j te j p ro d u k c ji —  szcze­
gó ln ie  po r. 1935 —  próbow ano osiągnąć przez posunięcia o rgan izacy jne  oraz 
a d m in is tracy jne . Jednakże i  wówczas ceny ro ln e  zachow ały  is to tne  znaczenie 
w, system ie środków  o d d z ia ływ a n ia  na decyzje p roducen tów , p rze tw ó rców
i  konsum entów . C hodzi tu  przede w szys tk im  o re la c je  cen, k tó re  o d d z ia ływ a ły  
na s tru k tu rę  p ro d u k c ji i konsum pc ji, n ie  pow odu jąc zw iększenia  dochodów 
producen tów  ro ln ych , n ie  w y w o łu ją c  też w iększych  zrn ian w  ogó lnych  w y ­
da tkach  na żywność.

S ta b iliza c ja  cen ro ln ych , k tó ra  początkow o b y ła  ko rzys tna  d la  p roducen­
tó w  —  po w kro cze n iu  I I I  Rzeszy w  fazę ro z w in ię te j gospodark i pogotow ia  
w ojennego ( t j.  od 1936 r.) —  przesta ła  w  w ie lu  w ypadkach  odzw ie rc ied lać 
zm iany  w  kosztach p ro d u k c ji i w  w a ru n ka ch  ryn ko w ych . W  m ia rę  in te s y - 
f ik o w a n ia  p ro d u k c ji ro ln e j okazało się, że ceny s ta łe  —  w  odn ies ien iu  do 
podstaw ow ych  a r ty k u łó w  ro ln y c h  —  s ta ły  się cenam i sz tyw n ym i, k tó re  za­
częły dezorganizować p rodukc ję , konsum pcję  i p rze tw ó rs tw o  ro lne . Z m ia n y  
w  re lac jach  cen poszczególnych a r ty k u łó w  ro ln y c h  lu b  nieznaczne p o d w yżk i 
cen okaza ły  się wówczas ju ż  n iew ystarcza jące. Coraz poważniejszego zna­
czenia zaczęły nab ierać nakazy a d m in is tra cy jn e  i  inne  pozaekonom iczne 
fo rm y  odd z ia ływ a n ia  na p rodukc ję  i  ry n e k  ro ln y .

A n a liza  następstw  p o lity k i cen ro ln ych  I I I  Rzeszy pozw ala s tw ie rdz ić , 
że n ie  sp rzy ja ła  ona w z ro s to w i p ro d u k c ji ro ln e j i  że godziła  ona w  ekono­
m iczne in te resy  podstaw ow e j m asy ch łopstw a niem ieckiego.
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